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otaczali alumni swego opie 
kuna.

Niedługo jednak trwała ta 
owocna, lecz zakreślona szczu 
płemi ramami działalność wy­
chowawcza ks. Sapiehy. Otrzy­
mawszy stanowisko kanonika 
katedralnego we Lwowie, no­
wy Pasterz na stolicy św.
Stanisława został w r. 1905 
powołany do Watykanu jako 
przyboczny szambelan Ojca 
ś więtego.

Na tem dopiero stanowi­
sku otworzyło się przed nim 
nowe szerokie pole pracy, 
przedmiotem której była już 
nie praca nad ludem, nie tro 
ska o wychowanie duchowień- 
stwa polskiego, lecz losy Ko­
ścioła na ziemiach polskich 
i związane z nimi najżywo­
tniejsze sprawy narodowe.
Jako informator Stolicy św., 
ks. Sapieha położył dla na 
rodu polskiego i Kościoła wiel­
kie zasługi. Ostatniem dziełem, 
do którego przyczynił się w 
znacznym stopniu, było stwo­
rzenie polskiego hospicyum 
w Rzymie...

I  z tego odpowiedzialnego 
stanowiska przy Stolicy św. 
powraca ks. Sapieha do kraju, 
aby objąć spuściznę po ś. p. 
ks. kardynale Puzynie. Jako pasterz na stolicy ksią 
żęco-biskupiej, wnosi doświadczenie i zasługi na 
licznych polach działalności nie tylko kapłańskiej, 
ale społecznej i narodowej oraz wielką wiedzę, 
niezbędną na tak odpowiedzialnem stanowisku.

„Święta wojna": Jen. Caneva wobec zgromadzonych tłumów proklamuje aneksyę Trypolisu.

Nowego dostojnika Kościoła wita też Kraków 
i cała Polska gorącemi wyrazami hołdu i szczerą 
radością...

Ostatni władca Persyi.
Tragedya perska zbliża się ku końcowi. Wewnę­

trzne rozterki i wojna domowa, nękająca Persyę 
już od szeregu lat, skazała to państwo już dawno 
na zagładę. Wprawdzie wojska rządowe zdołały jesz­
cze zadać szereg klęsk wyprawie eks-szacha, nie 
były jednak na tyle silne, aby zdołały utrzymać 
wewnątrz kraju powagę władzy. Do tego należy 
dodać zupełną ruinę finansową państwa, aby wy­
tworzyć sobie obraz współczesnej Persyi, która we­
dług wyrażenia jednego z dyplomatów, przestała 
być państwem, a jest tylko... niezajętem jeszcze przez 
inne mocarstwa terytoryum.

O statni w ładca P ersy i: Rejent Shua es Snltaneb, 
sprawujący r?ądy w Persyi w imieniu małoletniego szacha.

Brak również sternikom skołatanej nawy pań­
stwowej Persyi — stałości i konsekwencyi w poli­
tyce. Zmieniające się ciągle rządy, zarówno w we­
wnętrznych stosunkach, jak i wobec państw obcych 
zajmują coraz to inną postawę, co pogarsza tylko 
sytuacyę.

Tak stało się z obecnym zatargiem dyplomaty­
cznym z Rosyą. Rząd perski postanowi! s’ onfisko- 
wać majątki eks szacha, obciążone poży ' ro- 
syjskiemi i nie uwzględnił protestu Kosy -o
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W Ognisku rewolucyi ehińskiej: Przenoszenie zwłok pomordowanych Mandżurów w Wuszangu.
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